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Zjednoczonych  raptownie  zmierza  w  kierunku  ostatecznego
prymitywizmu  i  zdziczenia.  Ofiarami  tego  bezceremonialnego,
narzucanego odgórnie galopu zmian kulturowych dla poszukiwania
coraz  to  nowych  obszarów  zbytu  są  coraz  częściej  dzieci.
Podczas gdy osoby starsze stają się ofiarami tego procesu
niejako na własne życzenie to niewinność dzieci i młodzieży
jest zwyczajnie pogwałcana przez pozbawiony wszelkich zasad
przemysł.

Wyznaczony w setkach badań naukowych kierunek rozwoju obecnie
wdrażanego  systemu  postindustrialnego,  a  co  za  tym  idzie
przemodelowania  systemu  ekonomicznego  i  niemalże  wszystkich
obszarów życia człowieka, wymaga również przetransformowania
samego człowieka.

Ten  proces  w  obszarze  rynkowym  przyjmuje  formę  zmieniania
gustów i norm klientów by dostosować je pod nowo produkowane i
przyszłe produkty. W ramach tego kierunku „połączenie pomiędzy
technologią  i  seksualnością  wzmacnia  całą  dynamikę  ładu
handlowego.” Klient może być i jest fizycznie trans-formowany
i wydaje się, iż nic, oprócz wysokiej kultury i religijnych
tabu,  nie  jest  w  stanie  powstrzymać  człowieka  przed
zanurzeniem  się  w  świat  nieskończonych  możliwości…

Ostatnio z dużym natężeniem w USA promuje się zmiany płci
wśród dzieci, które występują na tzw. „paradach miłości” wśród
rzesz  dewiantów  i  ludzi  karanych  za  przestępstwa  na  tle
seksualnym (patrz materiały poniżej).
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W miastach do barów zatrudnia się trans-dzieci by brały udział
w  seksualnych  tańcach,  podobnie  jak  to  ma  miejsce  ze
striptizerkami. Wszystko to przy szerokiej promocji w mediach
głównego nurtu i przemysłu produkującego dla nich produkty.

Ostatnio firma Converse rozpoczęła kampanię reklamową obuwia
dla transów, w której występuje 11 letnie dziecko. Kampanię
podkreśla hasło „Nie ma czegoś takiego jak normalny”.

To dziecko występowało na wielu kanałach na m.in Youtubie
wśród wyrokowców i dwuznacznych transseksualnych haseł. Firma
tym samym wykorzystując to dziecko instytucjonalizuje miękką
pedofilię  by  podnosić  sprzedaż,  i  pogłębiać  zaburzenia
psychiczne tego dziecka i szerszej klienteli.

W tym samym czasie promuje się też trans-rodziny. Na święto
matki  promuje  się  poprzebieranych  mężczyzn,  by  sprzedawać
czipsy i inne produkty spożywcze. Sprzedaż odbywa się pod
hasłem „Więc jaki słodki gest zrobisz dla swojej mamy? Twojej
prawdziwej mamy – twojej drag mamy, jakiejkolwiek mamy…?”

Wysyp  tych  kampanii  każe  twierdzić,  iż  ktoś  odgórnie  dał
zielone  światło  na  wdrażanie  kolejnej  fazy  dewastowania
Zachodniej kultury, lub tego co z niej zostało. Ewidentnie ta
faza  zawiera  pedofilię  i  jak  to  stwierdził  jeden  z
globalistów,  „Oprócz  kazirodztwa,  pedofilii  i  sodomii,
najbardziej różnorodne formy seksualności będą coraz szerzej
tolerowane.”

Cały  ten  proces  tworzenia  postindustrialnego  rynku  jest
również wprost proporcjonalnie połączony z utratą wolności i
uczestnictwa  w  demokracji  i  podejmowaniu  ważnych  decyzji.



Mechanizacja  bowiem  całego  systemu  już  wypiera  i  w  coraz
większym  stopniu  będzie  wypierała  szerokie  rzesze  ludzi
ostatecznie ich ubezwłasnowalniając.

W  postindustrialnym  systemie  produkt  ma  być  substytutem
wolności  i  demokracji.  A  jeśli  człowiek  modelowany  przez
system ma być ostatecznym produktem tych zmian to jego wolność
i zdolność do podejmowania decyzji po prostu znikną.

Cywilizacja idzie po magicznej tęczy do nowego świata gdzie
istota człowieczeństwa bezpowrotnie zniknie, a teraz idą po
dzieci. Nie łudźmy się że globalny techno-Babilon wycofa się z
tej obranej obecnie ścieżki. Należy wymóc na politykach silną
reakcję w postaci ochrony dzieci i normalnych rodzin, ponieważ
w tym tempie za dwie dekady już ich po prostu nie będzie.

Kończąc można raz jeszcze zacytować plany sformułowane przez
globalistę Jacquesa Attaliego „W Super-imperium, handlowy ład
posunie się nawet do tego by wprowadzić dysocjację reprodukcji
i  seksualności.  Seksualność  będzie  królestwem  przyjemności,
reprodukcja królestwem maszyn.”

Źródło: PrisonPlanet.pl

http://www.prisonplanet.pl/kultura/globalny_przemysl,p1592588081

